Te ; si y Í +) R } 
a - H SĄ 
RA 719 _— M D NPR A 
e > Ł 
em RAJU 
i 3 FAVI Ss 
tl £ wK y \ y 
f ES. 
p { —  _— — —— See 
pe 


-- ODPOWIEDZ. 
E NA SKRYPT 


-WYKŁAD POSTEPKU 


-Dworu Imperatorfkiego Roffyifkiego względem Nayia- 
śnieyfzey Rzeczypofpolitey Polfkiey, z Dedukcyą 
praw, na ktorych on funduie wzięcie w poffeflya 
Wartości wyrownywaiącey pretenfyom do 
teyże Rzeczypofpolitey 


173: 


* 


ep 


14975: 


ODPOWIEDZ 
NA SKRYPT POD TYyTUłEM; 


WYKŁAD POSTĘPKU 

| Dworu Imperatorfkiego Roffyifkiego wrgledem Nayiasniey- 

Jzey Rzeczypofpolitey Polfkizy, z dedukcyą praw, na któ= ` 
rych on funduie wąięcie w poffeffyą Wartości wyrowny- 

waiacey pretenfyom do teyże Rzeczypo/politey. 


= 


df Kiedy mocny mówi do fłabego: » Uczyń to, bo tak 
chcę » fłaby fzuka u fiebie rady , kalkuluie śrzod- 
ki odporu; a iesli ie bez żadney wagi widzi, uftę- 
a puie; czyni akt roftropności; zoofi złe, dla boiaźni 
$ gorfzego, uchylaiąc fig nieodbitey potrzebie. Lecz 
diesli mocny mówi fabemu » chcę tego nie przeto, że tak przy- | 
» zwoita, i że mi ig podoba; ale z prawa, którego wyciagam, Wy- | 
» pływa względem ciebie obowiązek, abyś nato przyftal » w | 
takowym razie mocny. łącząc zwierzchnią powagę z wolą fwoią i 
(to ieft fprawiedliwość i interes publiczny ) podaie mniemane 
prawa fwoie do roztrząśnienia fłabemu; wzywa go na rozbiór ie- 
go obowiązków; i fam fig zatym koniecznie obowiązuie do um- 
nienia fig od fwych pretenfyi, lub do umiarkowania onych , 
oro fig tylko dowiedzie, iż one były albo azardowne, albo z mia« 
ty wychodzące; Milczenie fłabego w takiey okazyi mufiałoby 
fie przypifać albo gnussey powolności iego, albo nieznajomo- 
Sci praw fwoich i. obowiązków. | 
| Az Dia | 


E Dla oddalenia tey winy od Narodu Polfkiego,'przycho- 
dzi tu wniść w roztrząśnienie pretenfyi , które Dwór Roflyifki > 
formuie do niego, i których prawa obwieścił w-fkrypcie pod 
tytułem: Wykład pofiepka Dworu Imperatorfhiego Roffyifkiego, 
względem  Nayiasnieyfzey Rzeezypolpolitey Polfkiey, z Dedukcyą 
praw, na których on funduie wzięcie w poffefya wartości wyró= 
wnywaiącey pretenfyom do teye Rzeczypofpolitey. 

Wyrażone pretenfye do Rzeczypofpolitey, w nadgrodę któ- 
rych , Roflya przywłafzczyła (obie prowincye Polfkie, tytułem 
wartości wyrownywaiącey, fą te: RB") 

1, Zabranie kraiu na 1300 werft kwadratowych rozległe* 
go, za granicą opifaną traktatami, od uyścia Dźwiny, aż do mae 
łego miafteczka Stoyka albo Stayki, leżącego nad Dnieprem ¢ 
mil nizey Kiiowa. Pretenduie Roflya, iakoby ten kray, więcey. 
niżeli od fześciudziefiąt lat, był zabrany i uprawiany z pozyt- 
kiem poddanych Rzeczypofpolitey, a z pokrzywdzeniem podda- 
nych Roflyifkich , SC 

2, Ze poddani Polfcy przywłafzczyli (obie kray ód 8000 
werft kwadratowych, który należał dawniey do Roflyiz i ze ona 
miała Artykułem VII Traktatu R. 1686.zoftawić go za graniczną 
barrierę miedzy obiema narodami. | ; 

3, Ze poddani Roffyifcy miefzkaiący na granicach, przy- 
garnieni bywaią w ucieczce, i namawiani do niey przez Polaków: 
liczba ich wynofi do 300,000, ludzi. | 

4, Odmawianie czynienia fprawiedliwości w fadach Polfkich, 
poddanym małey Rufi, w ich pretenfyach, których mieli docho- 
dzić w Polfzcze, prawem fukceflyi, donacyi, nabycia &c. 

5, Nadwerężenie artykułów traktatowyah,; względem han- 
dlu, iuż przez wkładanie podatków nowych i arbitralnych , iuż to 
przez częfłe, a niepozwolone przenofzenie komor celnych gc. 

6. Wkładanie mniemane od Szlachty Polfkiey ceł, bądź 

„lądowych bądź rzecznych, oraz fzkody kupców Roffyifkich han. 
dluiacvch z Rygi, i z innych mieyfc, z okazyi nie dobrey wiary 
przypifywaney Polakom wynofzące na 4,000,000 talerów. 

Te fa rozmaite rodzaie fzkód, które Roflya pretenduie że 

po- 


| poniofta, i które (ofzacowanć podobno przez aproxymacya) Gee 

-kapitał i procent fześćdziefiątletni , maia formować wartość wyro» 
wnywaiącą prowincyom, które ten Dwór, umknąwfzy ie od pa= 
nowania Rzeczypofpolitey, fobie przyfądził. 

Artykuły r i 2 czynią wzmiankę zagarnienia kraiu od 60 
lat przez Polaków z pokrzywdzeniem Roffyi. `. 

Zdziwi fig zaifte Europa, fłyfząc, że Polfka, na którey ona 
od iednego wieku patrzała degradacyą i dalfzy coraz do fwey 
ruiny poftęp, pomykala coraz daley fwych granic, czyniąc po- 
cichu zdobycia kraiów w narodzie fafiedzkim, którego progrefly 
w przeciwnym fenfie, w tymże czafu obrębie, niofły go coraz 
do więkfzego wzroftu i potęgi. Ten polityczny fenomen, byłby 
bez pochyby podziwienia godnym ; lecz na niefzczęście tych, 
którzy lubią takowe czynić obferwacye, nie ieft w rzeczy famey 
takim, iakim go opifano. 

Rzecz ieft naturalna, iż wfzędy miedzy fafiedzkiemi naro- 
dami ofady pograniczne , oddalone nader od miaft ftolecznych, 
aby na nią dzielną zawsze mieć można baczność, pomykaią fto- 
pniami fiedlifka fwoie, ża niepewne i nie dobrze wyrażone za- 
Krely, Lecz takowe.gatunki zabierania kraiów, powinne być, i 
la w rzeczy lamey wzaiemne, ponieważ wyplywaia z potrzeby, z 
acności, z wygody, fpolnych obu ftronom okoliczności, Teže- 
li forma rządowa kładzie miedzy niemi iakową różnicę, ta ró- 
¿nica przychyla fig ku temu, którego moc i dzielność wrazaia 
w poftepki naylichfzych poddanych cechę powagi i wfparcia , 
która ie zafila. Wfzakże daymy to: nakoniec, że Róffya ieft o- 
brażona: kiedyż fig zaczęło miedzy politycznemi narodami owo 
prawo czynienia famym fobie fprawiedliwosci, a fprawiedliwości 
arbitralney i zawfze nienawifney, lubo częftokroć autoryzowa- 
ney przez potrzebę? Wtenczas to fię dzieie, kiedy wfzelka iuż 
nadzieia roztrząśnienia i fatysfakcyi przyiacielfkiey zginie; to ieft, 

- po odmówieniu formalnym iedney ze dwu ftron, iż tego nieu- 
czyni. rż 
a Atoli, nie tylko Rzeczpofpolita nigdy tego nie’ odmówiła, 
lecz owizem, przeciwnie poftanowiła uroczyście w R. 1764. na 
| Sey 
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Seymie Koronacyinym Kommiffyą do traktowania imieniem fwor | 


im, iuż to wgledem-determinacyi, iuż względem policyi granic. 


Dana w-tey mierze moc zupełna Kommifarzom trwa dotąd ies | 
fzcze w fwoim wigorze, a.ich nieczynność ieft dziełem raczey | 


tamey Roflyi , która zaniedbała mianować fwoich. Kiedy Hra- 


bia Rzewufki wyiechał w R. 1766 dla rezydowania w Roflyi, w | 


charakterze Miniftra Króla i Rzeczypofpolirey, miał zlecenie w 
twaich infwukcyach , aby przyfpi-(zat dokonanie -rozporządze: 


_ nia finalnego względem granic. Nalegal on o:to, mocą. danego: 


zlecenia, lecz mu odpowiedziano, » że interes Dyffydentów po- 
» winien poprzedzać wfzyftkie inne, i że dopiero po zakończe: 
2 niu iego, będzie fig mógł traktat negocyować. » Martwosé 
zatym i wady rządu Polfkiego,nie odięty zgoła Roffyiśrzodków 


do uczynienia fprawiediiwości rozfądney i przyiacielkiey  iako _ 


te ona powtarza nie raz w fwoiey dedukcyi. Rzecz iefł prawdzi” 


wa, że w rządzie Polfkim , ponieważ głównieyfze {prawy: = | 
być traktowane na Seymie, Potencye zatym maiące traktować | 
z Rzecząpofpolitą powinne czekać, aż ona zofłanie reprezentowa” | 


na. przez te Seymy. Lecz od fześciudzieliąc' lat, od którey epo- 
chy Roflya zaczyna datować {we prerenlye i fłraty, „naród P ol- 


fki byt po wiele razy zebrany; a od Roffyi zależało dochodzié 
praw {woich,.oraz dopominad fig o nadyrodę za poczyniońe 


fzkody. Uczynitaby to ona bez wątpienia z fukceflem na Sey- 
mie r. 1717, na którym Pofeł Roflyifki był pośrzednikiem mie- 
dzy Królem Polfkım Auguftem II. i narodem Polfkim. Mogłaby 
to.uezynié potym na Seymach R, 1718, 1724 i 1726, tudzież na 


Seymie Pacyfikącyi R. 1736, maiac na nim wielką nader influe 
encyą, (prawioną (obie przez wdzięczność Augufta ELL zwycięż- 
cy przez nią rywala (wego do tronu, oraz przez dzielną na ów 
czas obecność w Polszcze-woyfk Roffyifkich, Na Seymach też | 
R. 1764 - 69 - 68. zgromadzonych, nie uczyniła Roflya reklama- 
cyi do Rzeczypofpolitey, względem fatysfakcyi, ktörey teraz od 
niey wyciąga: co ielt dowodem oczewiltym, ze iey pretenfye u-* 


formowały: fig na potym ; ize ich początek nie idzie daley w 
górę za konwencye, względem podziału Políkiey uczynione, co 
e À ieft 


pi) 


P ( j A is 
iet w czafie owym, kiedy onemi podeprzeć miała nayniefprawie- 
dliwfzy fwóy poftepek; chybaby kto wolał raczey fupponować w 
Minifterium Roflyifkim albo oboiętność przez 60 lat, albo nie- 

| Wiadomość praw fwoich, co byłoby rzeczą nader nieprzyzwoitą, 

| Policya graniczna, do którey należy materya źbiegów, 1ó- 
Wnie jakoi wymierzenie granic, ieft dziełem tey Kommiflyi, wy- 
żnączoney w R. 1764 od Rzeczypofpolitey, Zależało zatym 
od famey Roflyi ułożyć iefzcze ten artykuł po przyiacielfku: 
Co ieśli fię to nie ftało, nie może ztąd wkładać winy na Rzecz- 
pofpolitą. Dowodem ieft wielka: moc fkarg i memoryałów poda- 
nych Dworowi Warlzawfkiemu, pod trzema panowaniami, od lu- 
dzi Polfkich w fąfiedztwie z Roflya miefzkaiących; tudzież noty 
minifteryalne podane wtey mierze od Miniftréw. Polfkich, że Rof- 
fa wyfyłała po wielekroć żołnierza do Polfki pod prerextem 
lzukania tam zbiegłych poddanych fwoich; lecz którzy w rze» ` 

_ Czy famey zabrali w Polfzcze niezmierną moc chłopftwa, i ogo- 

 łocili z miefzkańców wfi cate. Wiadomo każdemu, iak w fmu- 

inych dla Pólfki okolicznościach uczynione były te nagłe inwa- 

zye, i iaka proporcyą zbroyna owa fprawiedliwość zachować mo- 
gla miedzy fatysfakcyą, a pokrzywdzeniem iftotnym. Rzecz ielt 
do prawdy podobna, że Szlachta Polfka opierała fig. kiedy mo» 

- Ela, kiedy poczty żołnierzów Roffyifkich były drobne: przypade 

ki zaś, które fig w Dedukcyi Roffyifkiey wymieniaią. na obwinie- 

y Nie Polaków, ponieważ były dla odpotu -i obrony, fama ie po- 

| trzęba ufprawiedliwia . 

|). To obwinienie ieft ieszcze téy2e famey natury co i po- 

przedzaiące; ieft albowiem wzaiemne; a Polfka będzie miała zą- 

pewne przynaymniey 400,000 źbiegów do upomnienia: fię u 

Roflyi, ieśli Roflya może do niey fprawiedliwą- o 300,000 pod 

danych ffad: pretenfyg. Ta różnica ukaże fig. nader pomierngs ie - 

Sli fig da baczność na fpofoby , od obwftron zażyte, na prze- 
zkodzenie tego ludzi kraiowych wychodu. Granice ze ftrony: 

Polfkiey fa zewfzad otwarte, bez obrony, bez opatrzenia: granie 

ce ze firony Roflyi fa obwarowane zafiekami,.albo rogatkami-, 

Nafadzone gęfto ftrazami żołnierfkiemi, bacznemi zawize, aby 


wys 


8 DŁ y 
wychodzących fwoiaków w głąb kraiu” zaganiad, a obcym uła? | 
cnia¢ ucieczkę z Polfki. Byłoby dziwno zatym, aby fig fzala ftrat | 
chyliła na fłronę, tak dobrze opatrzoną, nadewlzyftko ieśli fig 
przywiedzie na pamięć, iak wiele razy od daty, traktatu R. 1686 
woyfka Roffyitkie biiały fig i przebywały w Polfzcze: naprzod | 
podczas woyny, ktorą Piotr wielki toczył z Karolem XII, potym 
po śmierci Augulta Il, i podczas znaczney części panowania Aus | 
gufta III, a nakoniec w całym przeciągu zamiefzań terazniey* ` 
fzych » SA 
2 Czwarty zarzut ściąga fig do mniemanego umykania (pra* 
wiedliwości 'w fądach Polfkich poddanym Roffyifkim, względem | 
pretenfyi, ktorych oni mieli dochodzić w Pollzcze prawem do* | 
nacyi, fukceflyi, nabytkow &c. ; sA 

Uważać należy, ze Dedukcya Roflyilka w wick{zey części | 
dowodow fwoich podlega wadzie wnofzenia zawfze z partykur | 
larnych rzeczy do generalności; i że wyltawia niektore przypade | 
ki famotne, rozrzucone, zamiaft czynności ciągłych; iednym (fos 
wem złe prawa zażywanie za prawo famo, a 

~ Umknienie fprawiedliwosci, wzięte w rygorze {woim, ¡ell 
to odmowienie, uczynione od iakiego fadu, fądzenia fprawy iae | 
kiey, w ktorą on wniść powinien: w czym można przeczyć, aby 
obywatele matey Ruli mieli kiedy takiego doznać odmowienia. - 
W fenfie mniey dokładnym, odmowienie fprawiedliwości bierze | 
fig za fprawiedliwość źle adminiftrowaną. Być to może że w ta- 
kim znaczeniu obywatele małey Rufi doznali iakiego odmowie* 
nia, lecz takowy wftręt ieft im (polny z wielą Polakami, Niezna- 
iomość i kortupcya fa to przywary wfzyfikich kraiow; potrafią 
one weifnaé fie w naybacznieyfzą nawet adminiftracyą, Być i to 
iefzcze może , iż w niektorych przypadkach dał fędzia Polfki ias 
kowąś preferencyą rodakowi, prawuiącemu fię z obcym, lubo i to 
trzeba iefzcze probować , albo przykłady wymienić; wfzakże W 
tym wfzyftkim fa to tylko abu/us, a nie prawa, fa wady człowie* 
ka, nie iuryfdykcyi. -W ten czas dopiero takowe lezye ftać fig 
mogą ubliżeniem narodowi od drugiego narodu, kiedy fa auto” 
ryzowane i wiparie od niego; czego zaifte Dedukcya Roflyifka 
nie 


"32 


- nie. mogła przypifać Rzeczypofpolitey Polfkiey. 
| Czwarte i piąte żalenie fig Roflyitkie, czyni wzmiankę iako- 

Wegos muiemanego zgwałcenia artykułow traktatowych , iuż 
_ względem handlu, iuż przez ufłanowienia nowe, iuż przez odmia- 
| hy z iednego mieyfca na drugie komor, ¡uz przez wkładanie ceł 
| arbitralnych, wyciąganych od ludzi celnych , albo od Szlachty; 
| nakoniec fzkód kupcow Roflyifkich, z okazyi niedobrey wiary 
Polakow, a fzkód otaxowanych na:4,000,000 talerow. 

Ażeby nadwerężenie traktatu w iakowym artykule, iaki ieft 
ten, o ktory rzecz idzie, mogło dać materya do gruntownego ob- 
| winienia narodu przez drugi narod, nie dofyć ieft powiedzieć, ani 

 nawet'probować, że fig to nadwerężenie fłało; trzeba dowodzić 
nadto;że fie upominano o fatysfakcyą, i ze iey odmowiono: czego 
zailte- Roflya mowić niemoże. 

„Nie pokaże ona i iedney noty abo fkargi (prawiedliwey, po- 
~~ daney od (iebie. w tey materyi, ktoraby nie wzięła fkutku. Depar- 
tamenta fubalternow. mogą wprawdzie wyniść z granic przepilow; 
lecz kiedy tylko, narekwizycya ukrzywdzonego fafiada, fzkody 
fa nadgrodzone, powinne być. miane iakby nigdy niebyły. Na- 
koniec potrzeba tu iefzcze powtorzyć, że ieśli cow tey. mierze bra- 
knie do fatysfakcyi Roflyi, nie może tego przypifywad chyba foe 
bie. famey, iż zaniedbała wniść.w. negocyacyą: z kommifiarzami, 
wyznaczonemi. od. Rzeczypofpolitey’ na: soztrząśnienie. materyi. 

pomienroney .. A : 

Co fie tycze. fzalbierftw. i przeftępfiw urzędowych w ludziach 
celnych, nie ¡ell rzecz. fprawiedliwa. obwiniać ztąd narod cały:: 

` iet to wprawdzie nienawifny: abisfuss lecz przez to fame, iż ieft ta- 
kim: nie jeft winą narodu: przeciwko diugiemu: narodowi popei=- 
niona, Juryfdykcye Polfkie, ile:w.nich:mocy było, zawfze gro-- 
miły takowe przefigpliwa.. Dwa. przykładysmiedzy. wiela-innemi: 
niech tu fłuża.za dowed. * 

W roku.1767- 27 Czerwca, Kommiffya. fkarbowa: Litewfka 
wydała dekret na inltancyą pewnych kupcow. Rofyifkich: przew” 
ciwko dawnieyfzym komory zawiadomcom. Tym dekretem przy- - 
fadzila rzeczonym kupcom fummg, 18,s7x złotych Pólfkich, wy- 

brang w rożnych okazyach pod z prezentow,gratyfikacyi &c. . 
W roz- 


on 
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kupca Roflyifkiego, przeciwko Wołodźce, Superintendentowi ko- 
mor fkarbowych: Litewfkich w Mohylowie, xíczyniona mu fatys- 
fakcya, oddaleniem go od urzedu; i nakazaniem, aby *wypłacił 


Wroku 1768. 7 Września na uczynioną fkargę od iednego' | 


1315 złotych gr. 18 za to iedynie, iz-bezprawnie kazał zatrzymać! © | 
: y à 


kilka beczek oleiu, . 


"W Polfzcze, tak iako i w[zedy indziey, nie wfzyfcy ludzie. 4 | 


na clach fiedzący fa poczciwi, wfzakże i miedzy niemi znayduią fig‘ 


tacy. Kiedy Roflya wzieła niedawno w poffeflyą Homel, kędy 


była komora «celna graniczna, Generał Roflyifki Kochow- | 


fki ( ktorego podobno inkwizycye powinne były: znaleść dowody 


na ufprawiedliwienie pretenfyi Dworu fwego przeciwko Polfzcze)” 2 


kazał examinować pilnie przełożonego tey kamory. Pokazało fig, 
ze świądeftwa nawet famych kupcow Roffyifkich, że ten przeto- 
żony celny był bez przywary, i odefłano go z uczciwym świade- 
&wem iego poczciwości. Iesli fa zatym iakowe ździerftwa i ab: 
ufus, nie trzeba ztąd wnofić, że wfzyftko ieft zdzierftwem i abu= 
Jus, Przykład wyżey cytowany dowodem ieft tey prawdy, ktorey i 
drugie ieszcze mogłyby dowieść, gdyby czas i miey (ce pozwoliło. 

Dedukcya Roffyifka czyni tu wzmiankę o rozboiach woe. 
dnych na brzegu Polfkim Dźwiny, z pokrzywdzeniem poddanych 
Rofłyifkich, ktore przeftępftwa przypifuią fig Szlachcie podle mie- 
fzkaiącey, zkontrawencya traktatowi w. R. 170g zawartemu, Na= 
przod trudno w tey mierze utaić podziwienia, iakowe fprawić 
mogą bezftronnemu czytelnikowi mieyfca owe Wykładu Dworu 
Roflyifkiego, w ktorych fie cytuie na karcie 17 i 19 traktat Ware 
fzawiki r. 1705, zawarty nie miedzy Polfką i Roflya, lecz miedzy 
Karolem: XII Krolem Szwedzkim a Stanifławem Lefzczyńfkim, 


na ow czasobranym Krolem Polfkim, lecz ktoremu berło nie by- sA 


ło nigdy przyznane od Roflyi, i ktorego akta Krolewfkie zofta- 
ły zkaflowane bez żadnego śladu w konftytucyach Rzeczypo- 
{politey Polfkiey, za fiaraniem teyze famey Roffyi. Seym R. 1710»: 
tenże fam, ktory na żądanie Pofta Roflyilkiego Dotgorukiego ra- 
tyfikował traktaty r. 1686 i 1704. * fkaffował wyraźnie ten trae’ 
ktat, R. 170g uczyniony, } ; di 

(,) Znayduie fre na końcu tego dęieła Jam akt ratyfikacyi, 0 któe 

rym e;jtelnikowi : alety zafięgnąć qupelney wiadomosci. 


II 
Wfzakże naoftatek, gdyby nawet chciano, i można było 


| wyciągnąć iakąkolwiek indukcyą z rzeczonego traktatu, iako zas 

| wartego przez Panow re/pedive na ow czas Polfkieyf i Inflant; nie 
| mniey ieft rzecz prawdziwa, że też fame rozboie na Dzwinie, o kto- 
re Rofłya teraz fig żali, la oczewiście i publicznie praktykowane 


| na brzegu przeciwnym przez ludzi Roflyifkich, ktorzy tam mie- 


fzkajg. Wiadome fa dkargi na miefzkańcow Inflant Roflyifkich, 
iak oni zręcznie umieją naprowadzać fłatki na kamienie, i z iakim 
berbarzyńftwem przywłafzczaią fobie rozbite towary, częfto nawet 
z niebefpieczeńftwem utraty życia famego (zypra,ktory ich broni 
od zatopu. Te przefiępfiwa.ponieważ fa wzaiemne, należy do Po- 
licyi graniczney obu narodow, aby onym koniec uczyniła , 

~- Nakoniec Roffya dopomina fig -od Rzeczypofpolitey o 


| 4,000,000 talerow fummg, do ktorey podnofi fzkody kupcow 


prowincyi fwoich, z okazyi złey wiary Polakow poniefione. Tru- 
dno atoli temu wierzyć, aby mozna.bylo allegować fzczerze pre- 


| tenfyą tey natury, dla autoryzowania podziału Polfkiey. Ieft 


to prawo zdobywcze kraiow, ofadzone na fundamencie dotąd iefz- 
| cze niefłychanym,lecz ktore każdy narod potężnysmowiac po pra-" 
wdzie, jeft intereflowany przyiąć, Podobno Polfka, weryfikuiac 
przefzle dzieie, mogłaby także z kolei mieć prawa nader oczewi- 
fte do fafiedakich kraiow i dowodzić onych, gdybyna nielzcze- 
ście, prawa te nie potrzebowały wfparcia i mocy,ktorych:Rzecz- 
pofpolita nie może dać fwoim, Cożkolwiek bądź, reieftra publi- 
czne czynią wiarę, że od roku1y69 aż do roku1771. fama Kom- 
miflya fkarbowa Litewfka, nie licząc innych fadow Rzeczypofpo- 
litey, przyfądziła kupcom Ryfkim na kupcach Polfkich 113,376 
złotych, co ieft. dowodem, że zła wiara znayduie 'w Polfzcze: 
- hamulec do powściągu, kiedy figtylko dowiedzie... 6 
“Te fa pokrzywdzenia przywiedzione w Dedukcyi Roflyifkiey, 
ite krotkie odpowiedzi, ktore dać w tym czafie na nie należało. 
Z.pilnego roztrząśnienia rzeczy wyżey namienionych, wyni- 
kaia naftępuiące nocye: że granice miedzy Polfką a Roflya należy 
determinować dokładniey nie rownie, niżeli dawniey: że abu/us i 
| nierzady, ktore fie pomnożyły na granicach, ze fzkodą obu naro- 
` dow, potrzebują retormy i m. lepiey adminiftrowaney. W fzak- 
2 ze 


12 ; 
że ztąd, aż do pzywłafzczenia fobie prawa do prowincyi Rzeczy- | 
pofpolitey, niezmierna ieft nader przerwa. łeśli Roffva może tym | 
tytułem zabierać kraie Łolfkie; Polfka tymże famym tytułem mo- 
że zabierać kraie Roffyifkie, ponieważ prawo, ¡esti fig zńayduie, 
wypływa dla iedney i dia drugiey ftrony z okoliczności obu im 
{polney, to ieft z poniefienia krzywd i należytości ich nadgrody. 
lesli zatym kto chce być bezftronoym, urna za iedyne Re/ultatum 
allegacyi z obu firon, potrzebę ultanowienia Kommiffyi grani- 
czney, na zabieżenie wfzyftkim nierządom, na ktore fię żalą oba 
narody. ZW. | c 
We wfzyfikich rezonowaniach, w których Roffya potrzebus 
ie usprawiedliwić paftępek {woy przed fiedmią miefiecy przedtie- 
wzięty, czefto fie żali na martwość, na zwłoki i niezeadzańie (ię z 
foba rządu Polfkiego. Ta affektacya przywodzi na pamięć, z nie- 
iakim podziwieniem , ze to przecie tenże fam ielt rząd, ktorego 
ona:chciała uwiecznić trwałość gwaraneya fwoią w R. 1768. 
- Z tego wfzyfikiego, co fig dotąd mowiło, wynika, że ten 
poftępek, ktorym Roflya taxuie fwa zupełną powagą i bez roz- 


trząśnienia, kapitały. prowizye arbitralne mniemanych fzkód fwor | 


ich; że te kroki, ktoremi pofpołu z dwuma Potencyami, rownie 


iako ona bez żadnego dowiedzionego, ani nawet obwiefzczonego | 


pierwey prawa do panftw Rzeczypofpolitey, i nie będąc znią w 
woynie, wyznaczą fobie wartość z pokrzywdzeniem Połfkiey, i fo- 
bie onę przywłafzcza; że ten mowię poftępek bez przykładu, i te 
kroki czyliż nie maig charakteru naygwałtownieyfzey niefprawies 
dliwości? Prawa Rzeczy pofpolitey, bez względu na ktore, ieft po- 
dzielona, fa tak oczywilte, iż żadney fprzeczce nie podlegaia. 

W fpiera fig ona na poffeflyi od tylu wiekow nigdy niezady- ` 
fputowaney; a nayuroczyftfzemi przyznaney traktatami. leśli fię 
zarzuci, że Roflya nie bierze tych prowincyi, iako do fiebie z pier- 
wiaftkow należących, lecz iako zamianę i wartość, w nadgrodę 
ftrat, o ktore fig upomina: uważyć należy . 1mo, Iù% to ieft do- 
wiedziono, że Polfka nie powinna żadny m. fpofobem czynić fa- 
tysfakcyi tym pretenfyom, na przeciwko ktorych może poftawić 
ze ftrony fwoiey przynaymniey rowne. 2do, Szkody, na ktorych 
Dwor Rofyifki funduie fwoie prawa, fa według wyznania ie go 

Sk ` od: 


| odtat So; zoftawaly zatym w Rs 1764, kiedy Imperatorowa leymé © 
| ratyfikowała akt 23 Maja, uczyniony ley imieniem przez Tir bie 
| Kieyzerlinga, Pofła fwoiego, i Xcia Repnina fwego Miniltra pet- 
| nomocnego, ktory «kt opiewa w tych flowach wyraźnych: »7e 
| > nie tylko tytuły Imperatorowey Ieymci wfzyftkich Rafi rie 
» czynią naymnieyfzego prajudicium Rzeczypofpolitey. wzglę 
| » dem iey pańftw i pofieffvi aktualnych, według tego, iako one 
|» ¡ey były ubefpieczone traktatem findlnym R. 1686; lecz Im - 
| > peratorowa feymć akkorduie uroczyfla gwarancyą względem i 
» przeciwko wfzyfłkim, wjzy/tkich icy poffel]yi i parfiw w powie- 
> chnosci, takich, takie Ja w rzec; y Jamey (de facto) i iakie być mo* 
» gą prawem (2e jure) Bie. | 
Gwsrartować w R, 1664 Prowincye Rzeczypofpolitey, 
m przywłafzezać ie [obie w R 1772, pod pretexcem fzkód poczy- 
| -nionych od Goat, fa to poltepki, ktoreby nie powinne pocho- 
'dzić zteyże ręki. Z tym wfzyltkim bez względu -na te tytuły, o- 
bowiazki, miane aż dotąd za święte i nienarulzone, mocą praw, 
| ktorych ważność wyżey iey roztrząśniona, Roflya wzięła w fwą 
| poffefiya i włafność aktualną, kraie i ziemie, wyrażone w dedu- 
keyi na karcie 7.18. 
" - Dedukcya Roffyifka pretenduie uwolnić Dwor fwoy od ox 
bowiązkow Gwarancyi R. 1764, powiadaiac, że Gwarancya Roku 
1768 była odrzucona. Odpowiada fię na ro: że te obie Gwaran- 
cye bynaymniey do fiebie nie należą, i rożnią fig iftotnie w fwo- 
ich zamierzeniach: pierwfza innego mie miała celu, tylko całość 
pańftw Rzeczypofpolitey: druga była deftynowana do uwiecznie- 
nia formy wrzuconey na ow czas na rząd Polfki. Gwarancya R. 
1764 była nadgrodą zezwolenia dobrowolnego na tytuł Impera- 
torfki, dany od narodu Polfkiego Monarchini i Koronie Roffyi- 
fkiey, oraz fkutkiem ftypulacyi: wolney, wzaiemney, i rownie 
miłey obu ftronom. Nierozwodzi fię tu rożność okoliczności, z 
ktorych wypłynęły, i w ktorych fig Raly obie te rożne gwarane 
eye: dofyć ieft pokazać , że druga nigdy nic nie miała z pierwfzą, 
ani może żadnym (pofobem, iakikolwiek ieft iey los, odmienić 
ley natury, -` : 
a Brakngtoby iftotnemu artykułowi tego pifma, gdyby w nim 
nie 
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nie były przywiedzione prenfye, ktore Rzeczpofpolita moze" wza- 


iemnie formować do Roffyi rmo, Zgwatcenia kraiu niezliczone; 


fzkody poczynione Rzeczypofpolitey i Szlachcie, przez zabiera- 
niezbroyną ręką, i przeciwko traktarom chłopow Polfkich; tudzież 
przez faworyzowanie zbiegow, i taienieonych wucieczcesnadwerg- | 
żenie traktatów w materyach handlu; iednym flowem wfzyftkie te 


krzywdy, ktore Roflya przywodzi na Polakow, wzaiemnie od zd | 
nich. przeciwko Roflyi allegowane być mogą. Ze zaś to, co fiędo- 
wodzi, nie ielt płochą powieścią, świadkiem tego długi ciąg me- 


moryałow, not, follicytacyi adreffowanych do Dworu Roflyitkie- 
go przez Pofłow i Miniftrow Rzeczypofpolitey Polfkiey,: począż 
wfzy od Wołłowicza'w R. 77115 Chomentowfkiego w Roku 1720, 
i ich naftepcow aż do czafow-teraźnieyfzych,*tudzież wfzyftkie 
inne podobne pifma, podane tu od Minifteryum Rzeczypofpolitey 
Poffom i Miniftrom Dworu Roflyifkiego, 2do, Woytka Roflyi- 
fkie, ktore od 70,lat przechodzą i przychodzą bez uftanku do | 
kraiow Rzeczypofpolitey, popełniły w nich nayuciazliwfze beze 
prawia; fummy pieniężne, bądź dawniey zaległe, bądź terazniey- 
fze; reklamowane od ludzi partykularnych, opatrzonych kwitami 


Officyerow i Generałow, względem fzafowanych im; prowiantow, — 1 


ktorzy żywili bądź w czafie przechodow, bądź podczas.ftanowifk | 
woyfka Rofłyifkie; wfzyfikie te artykuły formuia całkowitość nad: | 
grod, i pretenfyą trudną nader do determinacyi: wfzakże idąc za | 
przykładem danego kałkułu przez aproxymacya; łącząc też do | 
niego procent, urośnie bez pochyby naymniey do kilkudziefiąt 
millionow, ‚320, Nakoniee Inflanty całe, ktore Piotr I. obowiązał 
fig uroczyście traktatem R.1704. oddać Rzeczypofpolitey, fkoro- 
by tylko orężem one opanował; to obiectum czyni zaifte iedną z 
pretenfyi i praw naygłownieyfzey wagi. Uczyniła onych Rzecz: 
pofpolita wyraznie reklamacya w rożnych czafach, a mianowicie ' 
w R. 17117 i 8720, oieużytecznie wprawdzie; wfzakże takowe re- 
klamacye la dowodem, ze Rzeczpofpolita nigdy pretenfyi fwo- 
ich nie ufłąpiła, i że dochody, z ktorych Roffya korzyfta od 60, 
to ieft tyleż lat, fą materyą reftytucyi i nadgrody, ktorey ‚Rzecz- 

pofpolita nie zapomniała. i 
Niech teraz bierze Sprawiedliwość fzalę, i fadzi oba narody: - 
= eZ Pol- 


ry 


| Polika nie będzie appellowa¢ od iey- dekretu; 
“i sg Uwagi pow/zechne nad traktatami które fłużą ya fundament 
 pretenfyom cytowanym w dedukcyi Roffyifkiey, * 
| Traktaty, na ktorych Roffya funduie fwoie pretenfyć do” 
| Poliki, względem granic, handlu, &c fa: co fig tycze Inflant Oli- 
| wfki, iRoku 170g3azaś względem drugich granic R.1686 zawarte, 
| Dało fig widzieć wyżey , iaki był ten traktat r, 1705: rzecz 
ieft oczywifta. że ponieważ ani Rzeczpofpolita nigdy go nie poli-* 
| ezyta miedzyfwe akta obowiązkowe ani: Roffya nigdy nie uznała 
| Monarchy, pod ktorego nie pewnym panowaniem był zawarty: do 
| tego,ponieważ go uroczyście fkaffowano w R 1770, na rekwizycyą 
| teyże famey Roflyi, nie może ona ani prawnie, ani rozumnie fune 
| dować na nim krzywd fwoich i pretenfyi.: 
A Traktat Oliwfki w artykułach $ciagalacych fie do Inflant fty= 
{| pulował miedzy Polfką i Szwecyą: przeto tylko Roffya, iako fuk- 
|. cefforka, praw Szwedzkich do Inflant, odwoływa fig do tegoż tra: 
| ktatu; lecz pokazało fig wyżey, że ta prowincya należy bez żadney 
| wątpliwości do Polki, i że iedynie tylko przez uzurpacyą, i prze* 
| ciwko uroczyftemu traktatowi Roku 1704. Roflya zatrzymała ią 
| fobie 2 pokrzywdzeniem Rzeczypofpolitey . A tak ta potencya 
| przez,niefłychany abu/um, autoryzuie fig traktatem, fubponuiacym 
| prawa, ktorych ona niema, przeciwko Rzeczypofpolitey. maiącey 
| po fobie też fame prawa, wa ktorych zbywa Roflyi, Czerpać pre- 
| tenfye w źrzodle tey natury, ieft to zailte wyiawiąć fłabość fpra- 
| wy fwoiey, l ; i 
4 Co fię:tycze traktatu R. 1686, uważać należy, iż on dopie: 
| row R. 1710 był ratyfikowany od Rzeczypofpolitey, na rekwi-- 
| zycyą Xiazecia Dothorukiego, Pofła Roflyitkiego, a to iefzcze 
| kondycyonalnie i pofpołu z traktatem R.1704. Kładnie fig tu ra 
| UE wyięta z {zoftego Tomu Konftytucyi na karcie 145 pos | 
| dozona. : 

(» A ponieważ Imieniem jego Carfkiego Wieliczeńftwa Peł- 
| > nomocny Pefeł Wielmożny Kniaź'Dołhoruki, potrzebuiąc po 
| » nas i Rzeczypofpolitey ponowienia Traktatow oftatniego wie- 
| > cznego (a) i doczefnego, (b) refpektem teraźnieyfzey woyny 


(a) Traktat R. 1686.(6) Traktat R. 1704. . » przes 
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przeciwko Krolowi Szwedzkiemu, vigore zupełney mocy na to. 
fobie daney uftnie i na piśmie dektarował i upewnił, iż pomie- 
» nione obadwa Traktaty z (trony lego Carfkiego Wieliczeń- — 
» ftwa we wizyftkich punktach, artykułach i paragrafach, także 
poślednieyfze obietnice, deklaracye i aflekuracye wfzyftkie, 
» dofłatecznie wypełnione i dotrzymane będą, ofobliwie wzgle- 
» dem ewakuacyi woyfk Molkiewikich, wyprowadzenia nieod- 
» wloczuego w kray nieprzyiacielíki, albo do Paúltw fwoich, 
» oddania fortec, dział Rzeczypofpoli ey należących, zapłace- 


4 
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w 


.» nia milionów obiecanych (c) na wayfko, i winnych punktach; 


» tedy na tym fundamencie i pod wypetuieniem tych kondycyi, na | 
» pokazanie zobopolaey i ftateczney przyiaźni nafzey i fłanow _ 
» Rzeczypofpolitey pomieniane Traktaty obadwą falvá integri- 
» tate Wiary Swigtey Rzymfkiey Katolickiey, utriu/que Ritus 
> Latini & Graci: juxta fatum $ conditionem: ktorych ad præ- | 
» /ens znayduie fig; nie tylko powagą teraźnieyfzego ziazdu wal- 
» nego urwierdzamy; konfirmuiemy © inter fancita Conflii moa. 
æ derni, ingroflować i wydrukować pozwalamy, ale też i na Sey- 
» mie da Bog przyfzłym, toż famo. wypełnić deklaruiemy, co. — 
m. Traktatowi. Karłowieckiemu z Porta, prejudicare nie powinno. 

Więkfza, część kandycyi, ftypulowanych wyżey, ponieważ 
nigdy 'niebyła. wypełniona, iako tega,dawódzą noty i memorya: 
ły, podane w rożnych czafach reklamuigc ich exekucvą; i ponie- 
waż Traktat R. 1704 dotąd zoftäie bez fkutku ze ftrony Roflyi; 
wynika. ztad; iz Traktat.1686, nie ieft zgoła obowiązuiący Pol- 
Ike, zwłaszcza że fama Roffya uczyniła fuppreflyą tego,co miała 
dać powagę temu, traktatowi, i dać mu względem iey prawo, cy” 
towania go na fwoy. awantaz.. 


(:) Przez Traktat R. 1704. 


